
Temat: W małym kinie… 

 

 

 

 

1.Czy wiecie co , znaczy słowo kinoman? Jeżeli nie, to zajrzyjcie do słowniczka na  

   str. 294 (żółty podręcznik). 

 

2.Teraz przeczytajcie wiersz na str. 292 „Małe kina”. 

 

3.Jakie jest kino przedstawione w wierszu? Zapiszcie. 

 

Małe kina z wiersza Konstantego Ildefonsa Gałczyńskiego są najlepsze. Mają swoją  

 

niepowtarzalną atmosferę. Bilet kupuje się u złotowłosej kasjerki, siedzącej w kasie  

 

przypominającej budkę, a potem wkracza się w tajemniczą ciemność sali. Widz  

 

siada w czerwonym, pluszowym fotelu i może oglądać film. Smuga światła bijąca  

 

od ekranu ma w sobie coś magicznego. 

 

4. Praca samodzielna. Znacie już środki poetyckie (przenośnie, epitety,  

 

porównania).Wypiszcie więc z wiersza przenośnie i epitety , które oddają atmosferę  

 

 

dawnych kin. 

 

epitety: złocista (budka),……………………………… 

 

przenośnie : śpiewa film,…………………………………. 

 

5. W przedostatniej zwrotce są słowa, których nie znajdziesz w żadnym słowniku. 

Dlaczego? 

 

Niektóre słowa w tym wierszu zostały stworzone, aby zobrazować magię kina i  

 

oddać niezwykłe oddziaływanie na widza filmów oglądanych w kinie:  

 

zatumaniony – odurzony fabułą filmu, przeżywający raz jeszcze niektóre sceny;  

 

zasnuty – zamyślony, po wyjściu z seansu niespieszący się do domu;  

 

zakiniony – zafascynowany filmem, kinem. 

 

 

6.Przeczytajcie informacje z ramki o gatunku filmowym. 

 

 



 

7. Na zakończenie wykonamy razem ćw. 6 str. 294. 

 


